
Nr. 12. Krosno, dnia 2. października 1909. Rok I.
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c. i  Starostwa i c. k. Bady szkaluj ok ręgu  ej w Krośnie.
WYCHODŹ! W MIARĘ POTRZEBY 

raz lub dwa razy  każdego m iesiąca.

Roczna prenumerata wynosi 5 koron. 

Numer pojedynczy 45 halerzy.

Prenumeratę należy nadsyłać wprost do e. k.
| _ Starostwa w Krośnie.

Inseraty przyjmuje i pobiera za nie należytośei

drukarnia W. Lenika w Krośnie.

Za wiersz lub miejsce petitu liczy się 30 halerzy.

- Biura tutejsz3go c. k. Starostwa, c. k. Rady szkol­
nej okręgowej i c. k Oddziału podatkowego zostały z dniem 
1. października b. r. przeniesione z dotychczasowej real­
ności, do II- piątrowej kamienicy Józefa Horowitza przy 
ul. Farnej, t. j. przy wchodzie do kościoła farnego z Ryn­
ku od strony zachodniej.

Li. 25335. Krosno, dnia 6. września 1909.

D o W ieleb. U rzędów  parafialnych obu obrządków  
i PP. Prowadzących metryki izraelickie w  pow iecie.

Przesyłając w załączenia wyciągi z metryk uro­
dzonych chłopców w czasie od 1. stycznia do 31. 
grudnia 1889, wzywam Wielebne Urzęda parafialne 
i PP. Prowadzących metryki izraelickie w myśl §. 
21:2 przepisów wykonawczych do ustawy wojskowej 
część I., aby wyciągi te uzupełniono wedle zmian 
zaszłych od czasu jego sporządzenia, zmiany te stwier­
dzono na wyciągu swym podpisem i pieczęcią Urzę-

du metrykalnego, a następnie doręczono go naczelni­
kom odnośnych, gmin w nieprzekraczalnym terminie 
dni 8 celem sporządzenia spisów chłopców wchodzą­
cych w wiek popisowy.

W  rubryce 5. tych wyciągów uwidocznić należy 
dokładnie nazwisko rodowe matki każdego popisowe­
go oraz zaznaczyć pochodzenie ślubne lub nieślubne.

0  dniu doręczenia wyciągów metrykalnych 
odnośnym Zwierzchnościom gminnym zechce mi 
Wielebny Urząd parafialny (P. Prowadzący metryki 
izraelickie) natychmiast donieść.

L. 25335. Krosno, dnia 6. września 1909.

D o Zw ierzchności gminnych w pow iecie 
i Magistratu miasta Krosna.

Celem przeprowadzenia czynności' przedwstę­
pnych do poboru wojskowego na rok 1910, zarządzam 
w myśl ustawy wojskowej z 11. kwietnia 1889 Dz.

""
P rzem ysła w  Cholewa.

M a n ie  i opłacalność sie M jn la w  w p s p o M w ie .

W  każdem nawet najmniejszem gospodarstwie, 
potrzebne są pewne budynki n. p. budynki mieszkal­
ne dla samego gospodarza, dla jego robotnika wzglę­
dnie służby, budynki gospodarcze jak stajnie, szopy, 
stodoły, spichlerze, suszarnie w miejscowościach upra­
wiających tytofi, kosznice do przechowywania szulek 
kukurudzianych, różne budynki fabryczne, ogrodze­
nia i t. p. Potrzebne są one nietylko na pomieszcze­
nie samego przedsiębiorcy, ale i jego służby, także 
na pomieszczenie wszelkiego rodzaju inwentarza już 
to żywego, już też martwego, w dalszym ciągu na 
pomieszczenie rozmaitych płodów gospodarczych,

które ochraniając od łatwego i szybkiego zniszcze­
nia, ułatwiają podniesienie wartości uzyskanych pło­
dów, tem samem w pewnej mierze przyczyniają sie 
do uzyskania dochodów z gospodarstwa. Kapitały 
też w budynki włożone i jako takie, same przez się 
i bezpośrednio nie dają nam dochodu, za to jednak 
jak wspomnieliśmy w miarę potrzeby użyte, współ­
działają z innemi rodzajami kapitałów do ułatwienia 
naszej produkcyi, do podniesienia ilości i jakości 
płodów wytworzonych, tem samem też i do uzyska­
nia tak zawsze pożądanego dochodu.

Z powyższego wynika jasno, że budynki są tyl­
ko środkiem do dopięcia celu, do uzyskania docho­
du, którego bezpośrednio nie dają — za to jednak 
przyczyniają się w pewnym stopniu do uzyskania 
takowego. Przyczyniając się jednak do produkcyi,
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u. p. Nr. 41 i przepisów wykonawczych do tej usta­
wy z 15. kwietnia 1889 Dz. u. p. Nr. 45 co następuje:

I. Zwierzchność gminna (Magistrat) ogłosi na­
tychmiast plakatami lub w sposób zwykle w gminie 
używany, że'; .wszyscy urodzeni w rokj 1887, 1888 
1889 tak do tamtejszej gminy przynależni jak i obcy 
popisowi w tamt. gminie przebywający, tudzież wszy­
scy ci, którzy z tych klas wyszli, lecz dotąd z jakiej- 
kolwiekbądź przyczyny nie uczynili zadość powin­
ności stawiennictwa wojskowego, obowiązani są zgło­
sić się u Naczelnika gminy (w Magistracie) w mie­
siącu listopadzie 1909 osobiście, a w razie choroby 
lub nieobecności przez swych rodziców, opiekunów, 
lub zastępców ustnie lub pisemnie, gdyż w razie 
przeciwnym bez względu na dalsze postępowanie, 
ulegną w myśl §. 35.. ustawy wojskowej grzywnie 
do 200 Kor. łub karze dy^ztu do 20 dni.

Przytem należy zwrócić uwagę interesowanych, 
że udokumentowane prośby o przyznanie ulgi z §.31, 
32, 33, 34, ustawy wojskowej, a w szczególności wszys­
tkie reklamacye tak popisowych jak i rezerwistów 
zapasowych, niemniej udokumentowane prośby o po­
zwolenie stawiennictwa poza tutejszym okręgiem po­
borowym, mają być wniesione przy sposobności zgło­
szenia się do poboru.

Zwierzchność gminuMMagistrat) zwróci uwagę 
reklamantów, tak popisowych jak i rezerwistów za­
pasowych, że prośby reklamacyjne o wyżej wspo­
mniane ulgi, mają być formalne t. j. wniesione do 
c. k. Starostwa z wyraźnem podaniem ulgi o którą 
reklamant prosi i zaopatrzone w podpis petenta. .

Do prośby o ulgę z §. 34 u. w. mają być do­
łączone: 1)wyciąg z metryk dla całej rodziny; 2) 
arkusz posiadłości gruntowej; 3) książka podatkowa;
4) dowód lub poświadczenie co do zabezpieczonego 
dochodu reklamowanego.

Przedkładanie więc świadectwa gminnego odpa­
da, a dowód lub poświadczenie co do zabezpieczo­

nego dochodu reklamowanego, ma być podpisane 
przez świadków i naczelnika gminy.

Zgłaszający się obcy popisowi winni okazać 
metrykę i inne dokumenta legitymacyjne jak certy­
fikaty przynależności, książki robotnicze lub służbowe 
i t. p. o ile takowe posiadają.

II. Zgłaszających się popisowych należy wpi­
sywać w takim porządku w jakim się będą jawiali.

Równocześnie odnoszę się do właściwych Urzę­
dów parafialnych i do Prowadzących metryki izra- 
elickie, aby do dni 8 udzieliły Zwierzchnośoiom gmin­
nym (Magistratowi) sprostowmne wyciągi z metryk 
chłopców w tamtejszej gminie w roku lo89 urodzo­
nych. Otrzymawszy te wyciągi poczyni. Zwierzchność 
gminna (Magistrat) kroki, celem zbadania miejsca po­
bytu tych chłopców, względnie zbada czy nie umarł 
który z nieobecnych w gminie, czy nic wyemigro­
wał za pozwoleniem, czy nie nabył w innej gminie 
przynależności lub może jest całkiem nieznany.

Na podstawie tych wyciągów metrykalnych, 
zgłoszeń popisowych i badań przez Zwierzchność 
gminną (Magistrat) poczynionych, sporządzić należy 
trzy osobne spisy popisowych a to:

1) przynależnych do gminy wzór 6;
2) obcych w tamtejszej gminie przebywają­

cych wzór 7;
3) zupełnie nieznanych wzór 8;
Wykazy te mają zawierać następujące rubryki:
1) imiona i nazwiska, popisowych;
2) Imiona rodziców;
3) rok, dzień i miejsce urodzenia;
4) gminę przynależności;
5) czy i kiedy popisowy stawał do poboru i za 

którą gminę.
Szczególną dokładność zechce zachować Zwierz­

chność gminna (Magistrat) w wypełnieniu rubryk 4 
i 5 spisu obcych.

tern samem do uzyskania dochodu, obciążają tę 
produkcyę całym kosztem włożonego w nie ka­
pitału.

Wiedząc o tein wszystkiem, winien przezorny 
i dobry administrator, również każdy gospodarz ba­
czyć, by tylko tyle i takie budynki stawiać i utrzy­
mywać, które do prowadzenia tegoż gospodarstwa 
są mu koniecznie potrzebne.

W  jaki to sposób nadmiar budynków — lub 
też budynki kosztowniejsze jak tego konieczna po­
trzeba wymaga, ujemnie na dochód z gospodarstwa 
wpływają, — jak spożywają te dochody — nawet 
często znaczne straty nam przynoszą, możemy prze­
konać się na prostym i to bardzo prostym przykładzie.

Przypuśćmy tedy, że mamy 2. gospodarzy X  i G. 
Jeden i drugi posiada 40 morgów jednakowo dobrej

ziemi, na której zmuszeni są postawić odpowiednie 
budynki gospodarcze.

Przypuśćmy dalej, że tak X  jak i G posiadają 
na ten cel po 10.000 K. Zważmy dalej, że gospodarz 
X . przezorny i oszczędny stawia swoje budynki odpo­
wiednich rozmiarów, odpowiedniej konstrukcyi, odpo­
wiadające w całem tego słowa znaczeniu celowi, — 
przytem tanie, wskutek czego wydaje na takowe 
tylko 5000 K. Gospodarz zaś G. będąc w przekonaniu 
i wierząc w to, że im budynki będą więcej „masiw“ 
zbudowane, tem samem też dłużej trwać mogą, być 
nawet może, że wobec sąsiądów chciał się budowlą 
pochwalić — stawia budynki tych samych rozmia­
rów, za to pokaźniejsze, trwalsze, jednak droższe, 
wskutek czego wydaje cały swój kapitał zapasowy 
i to 10.000 K. (C. d. n.)
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W  spisie zupełnie nieznanych mają być umie­
szczeni jedynie tacy popisowi, którzy w gminie 
wprawdzie się urodzili wedle wyciągów metrykal­
nych, lecz których śmierci lub miejsca pobytu po­
mimo najściślejszych badań nie zdołano stwierdzić, 
a oprócz tego, nie są co do nich wiadome bliższe 
daty odnoszące sig do ich rodziców.

Spisy pod 1) według wzoru 6 sporządzić należy 
w dwóch egzemplarzach, następnie wzór 7 i 8 w jednym.

Zwracam uwagę, że Naczelnicy gmin (p. Bur­
mistrz) są (jest) odpowiedzialnymi (nym) za prawdzi­
we i dokładne sporządzenie tych spisów i że w razie 
dostrzeżenia nieprawidłowości, zarządzg natychmiast 
sporządzenie tych spisów na koszt gminy.

W  końcu polecam Zwierzchności gminnej (Ma­
gistratowi), by w spisie popisowych rocznik 1889 
w rubryce „Uwaga" wpisała widoczne błędy ciele­
sne, a więc głuchoniemotę, ślepotę obydwu ócz, 
nieuleczalną chorobę umysłową lub epilepsyę (wielka 
choroba), gdyż w razie niepoczynienia tych uwag 
nie zostanie w tym kierunku przeprowadzone docho­
dzenie, a świadectwa przez Zwierzchności gminne 
dopiero c. k. Komisyi poborowej przedłożone, nie 
będą zupełnie uwzględniane.

Wspomniane 3 spisy, a mianowicie przynale­
żnych wzór 6 w jednym egzemplarzu, obcych wzór 
7 i zupełnie nieznanych wzór 8, zamknie Zwierz­
chność gminna (Magistrat) w dniu 30. listopada 1909 
i przedłoży mi je w nieprzekraczalnym terminie do 4. 
grudnia 1909, dołączając zarazem ewentualne prośby 
o pozwolenie do stawiennictwa poza okręgiem po­
borowym przynależności, tudzież wszystkie formalnie 
sporządzone reklamaeye tak popisowych, jak i re­
zerwistów.

W  razie niedotrzymania terminu wydeleguję na 
koszt naczelnika gminy urzędnika c. k Starostwa, 
celem sporządzenia spisów i pociągnę Naczelnika 
gminy do surowej odpowiedzialności.

Potrzebne do operatu rekrutacyjnego druki prze­
syłam w załączeniu.

L. 22494. Krosno, dnia 16. września 1909

D o Zwierzchności gminnych (M agistratu) i Prze- 
łożeństw  obszarów  dworskich.

Z licznych stron dochodzą mię zażalenia, że 
ludność moczy len i konopie w potokach, rzekach 
i 'wodach stojących (bagnach), wskutek czego wody 
te zanieczyszczają i zatruwają powietrze cuchnącymi 
wyziewami, woda zaś sama szczególnie w obecnym 
czasie posuchy, staje się nie do użycia i wywołuje 
u osób i zwierząt różne cierpienia przewodu pokar­
mowego, w szczególności powoduje oholerynę i uspo­
sabia do czerwonki (dyzenteryi).

W obec tego stosownie do reskryptu c. k. Mi- 
z 27/7 1892 L. 16409, intymowanego okólnikiem c. 
k. Namiestnictwa z 31/7. 1892 L. 59864, polecam 
Zwierzchnościom gminnym, Przełożeństwom obsza­
rów dworskich i Magistratowi, aby natychmiast we­
zwano mieszkańców do bezzwłocznego usunięcia znaj­
dującego się w tych rzekach, potokach i wodach 
stojących namoczonego lnu i konopi, ewentualnie 
zarządziły usunięcie ich na koszt właścicieli, podając 
mi tych ostatnich imiennie, którzy za tego rodzaju 
przekroczenia zostaną pociągnięci do surowej odpo­
wiedzialności.

Zarazem wzywam Zwierzchności gminę, Prze- 
łożeństwa obszarów dworskich i Magistrat, aby zwra­
cając uwagę w przyszłości na podobne przekroczenia, 
starała się wytłumaczyć miejscowej ludności, iż trzy­
mając się zgubnego zwyczaju moczenia lnu i konopi 
w rzekach, potokach i bagnach, nie tylko przyczynia 
się do zanieczyszczenia wody w studniach, źródłach 
i potokach i przynosi szkodę zdrowiu ludzkiemu, 
lecz nadto naraża także własne bydło na zachoro­
wanie, ewentualnie nawet na padnięcie.

L. 22834. Krosno, dnia 22. sierpnia 1909.
Do Zw ierzchności gminnych w  pow iecie 

i Magistratu miasta Krosna.
Niejednokrotnie już zauważyłem, iż niektóre 

Zwierzchności gminne przedkładając c. k. Starostwu 
rekursa wniesione przez strony zasądzone przeciw 
orzeczeniom Zwierzchności gminnych, a szczególniej 
w sprawach przekroczeń ustawy o ochronie własno­
ści polnej z 17/7. 1876 dz. u. k. Nr. 28, nie dołą­
czają do aktu oryginalnych orzeczeń karnych po­
szczególnych spraw, usprawiedliwiając się tem, że 
rejestr karny prowadzi w księdze oprawnej.

Ponieważ jednak dla ocenienia podnoszonych 
w rekursach zarzutów, tudzież rozstrzygania spornej 
kwestyi w kierunku prawnym, oryginalne rejestra 
karne są dla sprawy niezbędne, przeto wzywam 
Zwierzchności gminne, aby przy przedkładaniu c. k. 
Starostwu aktów wskutek zgłoszonych rekursów, 
przedkładały również oryginalne orzeczenia karne 
lub uwierzytelniony odpis dotyczącego oryginalnego 
rejestru karnego wraz z dowodami doręczeń zacze­
pionych orzeczeń.

L. 26716. Krosno, dnia 20. września 1909.
D o Zw ierzchności gminnych w  pow iecie.
Z licznych doniesień ze strony c. k. Żandar- 

meryi przekonywuję się,że warta nocna gminna, za­
miast czuwać nad oddanem w ich pieczę na krótki 
czas mieniem i życiem swoich współobywateli, wy­
pełnia swoje obowiązki przeważnie niedbale i wprost
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nieuczciwie, spiąć po rowach i zaułkach a nawet 
we własnych łóżkach. Zwierzchności gminne zaś, 
wymierzając winnym rażąco niskie i łagodne kary 
za zaniedbywanie warty nocnej, przyczyniają się 
mimowolnie do rozzuchwalenia swoich organów poli­
cyjnych.

Zwracam przeto uwagę Zwierzchnościom gmin­
nym, iż w myśl postanowień § 27. rozporządzenia 
gub. z 4/12 1824 L. 66210 zb. ust. prowinc. Nr. 156, 
stróże nocni lub ludzie dostrzeżenia domów w nocy 
ustanowieni, powini zostawać na straży od św. Mi­
chała do Wielkanocy od godziny 9. w nocy aż do 
4. z rana, a od Wielkanocy do św. Michała od go­
dziny 10. w nocy aż do 3. z rana, zaś wedle § 28. 
tego rozporządzenia, wartownik nocny powinien na 
wsi ustawicznie tam i nazad chodzić i bezustannie 
na ogień uważać; przeto podczas ich nocnej straży, 
w karczmie lub jakiej izb'e siedzieć im nie wolno.

W wypadku dostrzeżenia ognia powinien war­
townik nocny natychmiast wołaniem, trąbieniem 
w róg, biciem w okna lub we drzwi domów, mieszkań­
ców budzić.,/0 am zaś gdzie dzwonnice są, w dzwo­
ny uderzyć powinien. O wybuchu pożaru należy 
osobno zawiadomić'jak najrychlej naczelnika gminy 
i naczelnika straży pożarnej, o ile ten ostatni w gmi­
nie się znajduje.

Nadmieniani przy tem, że wedle reskryptu c. k. 
Ministerstwa z 11/2. 1862 L. 919 i z 10/6. 1863 L. 6045, 
obowiązek dawania stróżó^nocnych do kośoioła, cię­
ży na wszystkich gminach do parafii należących.

W  ogólności służbę stróżów kościelnych zwykle 
stóże nocni wypełniać mają; tylko tam, gdzie dla 
odległości kościoła lub dla innych miejscowych sto­
sunków większa przezorność jeąt potrzebną, należy 
ustanowić osobnych stróżów nocnych dla kościoła, 
a to na koszt wszystkich jgtron konkurujących. Tylko 
w małych i ubogich gminach straż nocna koło ko­
ścioła kolejno odbywana być może.

Za zaniedbywanie straży nocnej specyalnie koło 
kościoła, podpadają winni karze według ces. rozp. 
z 20/4. 1854 dz. p. p. Nr. 96.

L. 24071. Krosno, dnia 21. września 1909.
Do Zw ierzchności gminnych w pow iecie 

i Magistratu miasta Krosna.

0. k. Ministerstwo obrony krajowej reskryptem 
z 14. sierpnia 1909 Dep. XIV. N. 968 postanowiło 
w porozumieniu z c. i k. Ministerstwem wojny, że 
w roku bieżącym zebrania kontrolne nieczynnych 
żołnierzy wojska (marynarki) i obrony krajowej, nie 
mają się odbywać.

O tem zawiadamia się Zwierzchności gminne 
i Magistrat w myśl reskryptu c. k. Namiestnictwa 
z 21/8 br. V a 9g1̂ /1 z poleceniem bezzwłocznego

ogłoszenia powyższego rozporządzenia wszystkim nie­
czynnym żołnierzom wojska (marynarki) i obrony 
krajowej tak do gminy przynależnym, jakoteż z ob­
cych gmin lub powiatów w tamtejszej gminie prze­
bywających.

L. 24400. Krosno, dnia 10. września 1909.
Do Zw ierzchności gminnych w pow iecie 

i Magistratu miasta Krosna.

Ponieważ mimo tutejszego rozporządzenia z 6/8 
1909 L. 21871 nie wszystkie gminy prowadzą ewi- 
dencyę psów w gminie się znajdujących, przeto 
wobec faktu, że wścieklizna w innych sąsiednich 
powiatach dotąd nie wygasła a nawet w dalszych 
okolicach przybiera szersze rozmiary i może łatwo 
przez wałęsające się psy być tu zawleczoną, przy­
pominając treść powołanego na wstępie rozporzą­
dzenia, polecam ponownie zaprowadzić i utrzymywać 
stałą ewidencyę wszystkich psów miejscowych i o za­
prowadzeniu takiego spisu donieśoPc. k. Starostwu 
do dni 8-miu.

Wszystkie bezdomne i wałęsające się psy mają 
być bezwarunkowo natychmiast zabijane.

Wyjątek stanowią psy myśliwskie podczas po­
lowania i psy owczarskie w czasie strzeżenia trzody 
na paszach.

W  razie braku zarządzonej ewidencyi psów, 
karany będzie Naczelnik gminy grzywną pieniężną.

Nad ścisłem wykonaniem niniejszego polecenia, 
czuwać będzie c. k. Żandarmer.ya, której udzielam 
niniejsze rozporządzenie do wiadomości, ścisłego nad­
zoru i ewentualnego doniesienia.

L. ,26906. Krosno, dnia 24. września 1909. -
Do Zwierzchności gminnych w pow iecie 

i Magistratu miasta Krosna.
W  Ępaciu stwierdzono zarazę wścieklizny u psa, 

obcego pochodzenia, małego, czerwonego kundysa.
Polecam tedy Zwierzchnościom gminnym (Ma­

gistratowi) wdrożyć dochodzenie za pochodzemem 
tego psa i w razie dodatnim donieść tu niezwłocznie.

L. 18358. Krosno, dnia 7. lipca 1909.
C o Zw ierzchności gminnych i PrzeJożeństw obsza­

rów  dworskich.
Wskutek reskryptu Prezydyum c. k. Namie­

stnictwa z 30. czerwca br- L. 10359/pr. zawiadamiam, 
że Dr. Władysław Gawański zniżył cenę swojego 
podręcznika „Gminne sądownictwo karne” na 1 kor. 
80 h. i sam zobowiązał się pokrywać koszta przesyłki. 
Adres D^ Gawańskiego brzmi: Lwów—Teatyńska 1. 8.
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L. 12002. Krosno, dnia 2. czerwca 1909.
Do Zwierzchności gminnych w  pow iecie 

i Magistratu miasta Krosna.
C. k. Ministerstwo spraw wewnętrznych przy­

słało między inneni następujące metryki urodzin 
względnie ślubu i śmierci tutejszo-krajowych na 
Węgrzech.

A) Metryki urodzin:
1) Dekordy Idy Olgi, córki Maksa Ludwika i Ma­

ryi, przynależnych rzekomo do Węgrzec w Galicyi.
2) Hirseha Samuela syna Salomona, rzekomo 

przynależnego do Nawojowa.
3) Kahane Franciszki, córki Jakóba i Reisli 

z domu Zener Kahanów, przynal. rzekomo do Szczu- 
rowic.

4) Weber Laury córki Racheli, przynależnej 
rzekomo do Rawy.

5) Jag er Karoliny córki Etalki, przynależnej 
rzekomo do Drohobycza.

6) Fichtner Fryderyki, córki Adeli, przynale­
żnej rzekomo do Drohobycza.

7) Storcha Alberta, syna Izaaka, przynależnego 
rzekomo do Rawy.

8) Gross Sali, nieśl. córki Peppi, przynależnej 
rzekomo do Rawy.

9) Hollender Berty, nieśl. córki Hani, przynale­
żnej rzekomo do Rawy.

10) Krammer Rosy, nieśl. córki Reginy przy­
należnej rzekomo do Rawy.

11) Tarkowskiej Anny, córki Michała, rzekomo 
przynależnego do Wojkowa.

12) Rappaporta Armina, syna Leopolda, rzeko­
mo przynależnego do gminy Zamek.

13) Blumenkranz Sereny, nieśl. córki Małki, 
przynależnej rzekomo do Nowego Sącza.

14) Kalitki Rudolfa, syna Józefa, rzekomo przy­
należnego do Drohobycza.

15) Hoherhana Szymona, nieśl. syna Joanny, 
przynależnej rzekomo do Peczeniżyna.

16) Kwaśniaka Edwarda, syna Wilhema, rzeko­
mo przynależnego do gminy Łany.

17) Friedmana Józefa, nieśl. syna Róży, rzeko­
mo przynależnej do gminy Bródki.

18) Majera Franciszka, syna Salamona, przy­
należnego rzekomo do Botołki wyżnej.

19) Banacha Stefana, nieśl. syna Magdaleny, 
przynależnej rzekomo do Szelnik.

20) Puka Józefa, syna Marcina, przynależnego 
rzekomo do Kolbuszowa.

21) Mazura Józefa Stefana, syna Alberta, przy­
należnego rzekomo do Czerwieńca.

22) Niemand Aleksandra, nieśl. syna Laury, 
przynależnej rzekomo do Kamionki strumiłowej.

23) Wikara Andrzeja, syna Jana, przynależne­

go rzekomo do Stopnicy królewskiej.
24) Iialperna Zoltana, syna Berła, przynależne­

go rzekomo do Drohobycza.
25) Tymczaka Józefa, syna Jana, przynależne­

go rzekomo do Cześnik.
26) Rabińskiej Katarzyny, córki Jakóba, przy­

należnego rzekomo do Krościenka.
27) Weissmana, Arona, syna Samuela, przyna­

leżnego rzekomo do Krościenka.
28) Schiffmana Salomona, nieśl. syna Charłotty, 

przynależnej rzekomo do Drohobycza.
29) Rotha Izaaka, nieśl. syna Antoniny, przy­

należnej rzekomo do Borysławia.
30) Silberspitza Mikołaja, syna Samuela, przy­

należnego rzekomo Dziewiny.
31)Tragera Pawła, syna Józefa, przynależnego 

rzekomo do Obelnik.
32) Kornfelda Józefa, syna Hermana, przyna­

leżnego rzekomo do Myscowej.
33) Kemkową Józefa, nieślubnego syna Maryi, 

rzekomo przynależnego do Opak.
34) Kosarka Władysława, syna PTanciszka, 

przynależnego rzekomo do Rożnowa.
35) Barkucia Wasyla, nieśl. syna Maryi, rzeko­

mo przynależnej do Lubieiica.
36) Sperbera Armina, nieśl. syna Feigi Simy, 

przynależnej rzekomo do Sianek.
37) Rybarskiego Stefana, syna Stefana Joachi­

ma, przynależnego rzekomo do Kleparowa.
38) Hermana Aleksandra, syna Moritza, przy­

należnego rzekomo do Litwinowa.
■39) Raczek Waleryi, córki Jana, rzekomo przy­

należnego do Bogucic.
40) Posztulki Grzegorza, syna Grzegorza, przy­

należnego rzekomo do Moszczenicy.

B) Metryki ślubu:
1) Czapki Jana, syna Józefa i Antoniny, przy­

należnego rzekomo do gminy Lgota w Galicyi.
2) Bleiberga Uszera Ozyasza, przynależnego 

rzekomo do Borysławia.
3) Palamara Jerzego, syna Wasyla i Anastazyi, 

przynależnego rzekomo do Cokoribka(?) w Galicyi.
4) Bartosika Konstantego, syna Marcina i Bre- 

gidy, rzekomo przynależnego do Podeża.

O) Metryki śmierci:
1) Duhy Jana, rzekomo przynależnego do My- 

szkowca.
2) Kurzera Józefa, nieśl. syna Netti, przynale­

żnej rzekomo do Rawy.
3) Sikory Józefa, rzekomo przynal. do Siedlca.
4) Woźniaka Józefa, syna Stanisława, przyna­

leżnego rzekomo do Moszczenicy.
5) Zagórskiego Józefa, syna Jana i Anny, przy­

należnego rzekomo do Petrosowic.
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6) Lorensa Franciszka, syna Karola, rzekomo 
przynależnego do Krościenka,

7) Fuhrera Erwina, przynależnego rzekomo do 
Szyszkowic.

8) Mrozek Maryi, nieśl. córki Rozalii, przyna­
leżnej rzekomo do Wrocanki.

9) Borkenfelda Mosesa, rzekomo przynależnego 
do Grybowa.

10) Siwak Julianny, 65 lat liczącej, przynale­
żnej rzekomo do Muchnisk.

11) Kulika Pawła, rzekomo przynależnego do 
F iwnicznej.

12) Folkmann Hindy, żony Szymona Spiery, 
rzekomo przynależnego do Janowca.

13) Jabłońskiej Pauliny, córki Franciszka i Julii, 
przynależnej rzekomo do Gorlic.

14) Kowalczuka Iwana, urodź, w roku 1878, 
przynależnego rzekomo do Połoska.

Ponieważ przynależność wyż wynienionych osób 
nie może być stwierdzoną, przeto polecam Zwierz- 
chnościom gminnym (Magistratowi) aby zbadały, czy 
które z nich nie pochodzą z gmin tutejszego po­
wiatu i o dodatnim wyniku doniosły mi do końca 
listopada b. r.

L. 20820. Krosno, dnia 6. sierpnia 1909.
D o Zwierzchności gminnych w pow iecie 

i Magistratu miasta Krosna.

W  parlamentarnej Komisyi gospodarstwa spo­
łecznego podniesiono, że gahcyjscy wychodźcy nie 
znając dostatecznie właściwej formy obrotu przeka­
zowego, używają do wysyłania swoich oszczędności 
do kraju niewłaściwych środków. Aby złemu zapo- 
biedz, poleciło c. k. Ministerstwo handlu wydać od­
powiednie pouczenie w obu językach krajowych 
i rozdać- je między ludność w tym celu, aby ona 
przesłała to pouczenie swoim znajomym i krewnym, 
którzy przebywając w Ameryce, wysyłają pieniądze 
do kraju.

Pouczenia te pod tytułem „Jak powinien wy­
chodźca wysyłać swoje zaoszczędzone pieniądze do 
domu11 można nabyć bezpłatnie w  każdym urzędzie 
pocztowym.

L. 19637. Krosno, dnia 9. sierpnia 1909.
D o Zw ierzchności gminnych w pow iecie 

i Magistratu miasta Krosna.
Dnia 11. października 1906 przy budowie kole: 

Tarnopol-Zbaraż, poniósł śmierć wskutek nieostro­
żności Stefan Barna z Orzechowca powiatu skała- 
ckiego, pozostawiając czworo małoletnich dzieci cał­
kowitych sierót, gdyż matka ich Emilia umarła już 
przedtem.

Pozostałym sierotom należy się ze Zakładu 
ubezpieczenia robotników od wypadków we Lwowie 
renta, lecz przyznanie, wymierzenie jakoteż wypła­
cenie tejże uskutecznionem być nie może, ponieważ 
dwoje z tych sierót a mianowicie Piotra Barnę lat 
12 i Pawła Barnę lat 5, którzy przed 9 miesiącami 
opuścili firmę Sokal & Lilien i M. Griffel w Brze- 
żanach, odszukać nie zdołano.

Wskutek rekwizycyi c. k. Starostwa w Zbarażu 
z 12/7 1909 L. 16627 polecam Zwierzchnościom gmin­
nym i Magistrato ./i poszukiwać za wyżej wymienio­
nymi i w razie wyśledzenia, przystawienia ich do tut. 
c. k. Starostwa w celu przesłuchania.

C. k. Starosta: Csepielewski.

W ykaz chorób nagminnych
panujących w tutejszym powiecie w wrześniu 1909.

Choroba Miejscowość
I l o ś ć  c h o r y c h

leczonych | przybyło 
od  początku wostatnich 

epidemii i 4. tygodn.
pozostaje 

w leczeniu

Płonica

Tylawa 64 — 8
Krosno 2 1 1
Krościenko n. 5 — 1
Kombornia 19 2 4
Zręcin .4 4 4
Krościenko w. 30 — 3

Odra Węglówka 57 57 34
Tyfus

brzuszny
Iwonicz 17 14
Iskrzynia 1 1 1

Część nleurzędowa.

Kronika powiatowa.
Kalendarz łowiecki. Przez cały październik nie wolno polować 

na łanie, kozły-cęelęta i szpiczaki, tudzież na kury głuszców  i cietrze­
wi. Na lisy, dziki i wilki wolno polować przez cały rok.

Kalendarz rybacki. W październiku wolno łow ić wszystkie ga­
tunki ryb z wyjątkiem łososia i pstrąga. Raków łow ić już nie wolno. 
Złowione ryby muszą mieć jednak przepisaną miarę.

Przekroczenie powyższych przepisów ulega grzywnie od 1 0 — 200 
Kor., ewentualnie karze aresztu do 14. dni.

— Wiadomości osobiste. J. E. Pan Namiestnik prze­
niósł praktykanta konceptowego c. k. Namiestnictwa 
Bronisława Komornickiego z Peczeniżyna do Krosna 

- C. k. Rada szkolna krajowa przeniosła profesora 
Jana Piskozuba ze szkoły realnej w Krośnie do szkoły 
realnej w Sniatynie, tudzież nauczycieli szkół ćwir 
czeń w męskich seminaryach nauczycielskich Stani­
sława Kowala z Krosna do Rzeszowa, a Jana No­
waka z Rzeszowa do Krosna.
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— P. Karol Mielecki, krajowy nauczyciel wędrowny 
gospodarstwa wiejskiego miał dotychczas wykłady 
w Miejscu Piastowrem, Krościenku wyżn., Łężanach, 
Odrzykoniu, Szczepańcowej, Białobrzegach i Jedli- 
czu, pouczając licznie zgromadzonych • gospodarzy 
o racyonalnem obchodzeniu się z nawozem stajen­
nym, uprawie roli, doborze nasienia do siewu, zachę­
cał do zawiązywania spółek drenarskich itd. Poucze­
nia te odbywają się zwykle po ukończeniu nieszpór 
w miejscowej szkole, względnie w innym odpowie­
dnim lokalu.

Dalsze podobne wykłady odbywać będzie p. Mie­
lecki w październiku br. następująco: 10. w Korczynie, 
17. w Bratkówce, 24. w Moderówce i 31. w Zręcinie.

— Nagła śmierć. Józef Pelczar z Korczyny 44 lat 
liczący, zmarł nagle 26. września br. rano na rynku 
w Korczynie. — Wedle orzeczenia lekarskiego śmierć 
nastąpiła wskutek udaru serca.

—  Rozbójniczego napadu dopuściło się kilku rnło 
dzieńców z Łęk w nocy z 24. na 25. sierpnia br. 
Mianowicie 5-ciu zepsutych młodych ludzi (których 
imiona już ze względu na dobre imię ich rodziców 
nie przytaczamy) napadło na jadącego drogą publi­
czną z Sulistrowej do Kobylan Władysława Peszyń- 
skiego i po zatrzymaniu konia, zadali mu silne ude­
rzenie kołem w głowę, ponzem zbiegłszy, udali się 
do dworu p. Jadwigi Kobuzowskiej w Sulistrowej, 
gdzie wtargnęli przemocą do garderoby, a wyrzą­
dziwszy tam nieznaczną szkodę i przestraszywszy 
bezbronnych mieszkańców, również zbiegli.

Tej samej nocy napadli napastnicy na karczmę 
Herscha Schenkera w Draganowej, następnie wtar­
gnęli przez okno do mieszkania Marcina Chornen- 
towskiego, u którego zabrali uprząż końską wartości 
9 K., poczem dobywali się do drzwi domu Maryi 
Domusik a też Apolonii Chomentowskiej w Draga­
nowej, wyrządzając im mniejsze lub większe szkody.

— Dnia 24. września br. o 9. godz. wieczorem 
napadł Stanisław Dzięgiel z Żarnowca, obecnie sługa 
dworski w Jedliczu na powracającego z bożnicy 
Dawida Lambika, a obrzucając go kamieniami, zadał 
mu ranę w głowę.

W  obydwóch wypadkach zarządzono sądowo- 
karne dochodzenie.

— Pożary. Dnia 13. sierpnia br. z niewiadomej 
przyczyny spłonęła stodoła Jana Fornala w Iwli, 
w której spłonęły też narzędzia gospodarcze warto­
ści około 500 K. Stodoła wartości około 1000 K. 
była ubezpieczoną.

— Dnia 30. sierpnia br. o godz. 2. po południu 
spłonął doszczętnie dom mieszkalny Jędrzeja Kaszy 
w Krośnie. Szkoda pożarem wyrządzona wynosi 
około 2500 K. i była w znaczniejszej części ubez­
pieczoną.

— Dnia 4. września br. o 5. po poł. padły pastwą

płomieni budynki gospodarcze i mieszkalne Grzego­
rza Rygla w Iwoniczu z powodu wadliwej budowy 
komina. Szkoda wynosząca około 2500 K. nie była 
ubezpieczoną,

— Dnia 12. września br. po północy wybuchł 
pożar w stodole Anny Kolanko w Oergowej, a pa­
stwą płomieni padła tak stodoła napełniona tegoro- 
cznemi zbiorami, jak i dom mieszkalny nazwanej. 
Szkoda wynosząca około 3000 K. była w całości 
ubezpieczoną.

—  Wykaz przeciętnych cen targowych zboża na 
targu w Krośnie w dniu 27. września b. r. za 100 klg.: 
pszenica od 24 K do 25 K, żyto od 18 K do 19 K,
owies od 15 K do 16 K, jęczmień od 15 K do 16 K,
fasola od 24 K do 25 K, groch od 24 K do 25 K, bób 
od 18 K do 19 K, soczewica od 20 K do 22 K, proso
od 20 K do 22 K, hreczka od 20 K do 22 K, kartofle
6 K. Siano za 100 kilo 12 K, słoma za 100 klg. 14 K.

Ob w iesz czen ie .
Egzamin kwalifikacyjny na nauczycieli szkół ludo­

wych pospolitych przed c. k. Komisyą egzaminacyj­
ną w Krośnie rozpocznie się dnia 25. października br.

Należycie udokumentowane podania wnosić na­
leży w przepisanej drodze służbowej do dnia 17. 
października br.

Dyrekcya c. k. Komisyi egzaminacyjnej 
dla nauczycieli szkół ludowych w Krośnie.

E d y K t a .
— Dnia 5. października br. godz 10. przed poł. 

odbędzie się w c. k. Sądzie powiat, w Krośnie, biuro 
Nr. 7, w budynku filialnym przy ul. Suchodolskiej 
położonym, licytacya a) realności Iwh. 45 i b) poło­
wy realności lwh. 864 gm. kat. Iwonicz objętej.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, jest 
oceniona ad a) na 1585 K. 37 hal., nieruchomość 
zaś ad b) na 214 K. 50 h., a przynależności tej osta­
tniej na 37 K.

— Dnia 11. października br. w tym samym cza­
sie, Sądzie i biurze, odbędzie się licytacya a) real­
ności lwh. 174 gm. kat. Zrencin obj. wraz z przy- 
należnościami w protokole opisania i oszacowania 
z dnia 13. maja 1009 E. 2257/8 (6) wymienionemi, 
b) realności lwh. 345 gm. kat. Zrencin objętej, c) re­
alności lwh. 108 gm. kat. Zrencin objętej, d) real­
ności lwh. 206 gm. kat. Zeglce objętej.

Nieruchomość ad a) oceniona jest na kwotę 
1052 K. 72 h., jej zaś przynależności na kwotę 949 
K. 40 h., nieruchomość ad b) na kwotę 93 K. 45 h., 
nieruchomość ad c) na kwotę 11 K. 24 h., nierucho­
mość ad d) na kwotę 516 K. 68 h., a jej przynale­
żności na kwotę 24 K. 50 h.
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FAB R YK A FARB  
pokostowych i email.

P R ZYR ZĄ D Y  
do lakierowania, m a­
lowania i pozłacania.

Balony  
i piłki gum ow e.

-- P IŁK I NOŻNE 
„ F O O T - B A L L  

Przybory do rybołowstw a 
Najlepsze krzesełka  

kieszonkowe do kąpieli 
wycieczek i t. p.

Urządzenie sklepowe
tanio sprzedam

wiadomość w Drogueryi.

f)G

SEW ERYN JA N O W S K I
D R O G U ER YA „pod czarnym psem “

W  KROŚNIE
===== p o leca  n a jta n ie j: = =

Artykuły do potrzeb domowych  
Artykuły do czyszczenia sprzętów domowych  

Artykuły do prania 
Środki owadogubne i desinfekcyjne 

C H O D N IK I-R O G Ó Ż K I  
W yroby gum owe, techniczne i chirurgiczne 

Artykuły gospodarcze, techniczne i budowlane 
W ałeczki, Kit i Gips

do zaopatrywania drzwi, okien i podłóg.
Oliwy wszelkich gatunków.

F A B R YC ZN Y SK Ł AD  
farb i emaili 

. Fritzego, Marxa 
1 innych pierwszorzędnych 

firm.
Pend^le —  Szczotki.

Lawn-Tenis
i przybory do tychże.
Tenisy pokojowe 

Krokiety 
Kule i Kręgle 

Przybory do bilardów  
Ognie sztuczne, lam ­

piony, pochodnie 
w wielkim  wyborze, 

na festyny znaczny rabat.

□  □  □
PERFUM Y, M Y D Ł A , PU D R Y, P O M A D Y  na twarz przeciw piegom , W O D Ę  
K O I.O N SK  Ą, W O D Y  D O  W Ł O S Ó W , W C D Y , P A S T Y  i PR O SZK I DO  Z Ę B Ó W .

=  Szczotki, grzebienie, lusterka oraz inne przybory toaletowe. --=
PER FU M Y i WODĘ K O L O Ń SK Ą  N A  W AG Ę.

G Ł Ó W N Y  SK Ł A D  W Ó D  M IN ERALNYCH . —  SOLI, Ł U G U  i t. p. d o  kąpieli.
Głów ny skład „P O M R IL“ napój czysty i naturalny, wolny od alkoholu dla pp. Eleuterzystów.

STACYA dla AUTOMOBILÓW.
- = = Ł >  Cs D_g =

PI.
KILIMKĄRNIA

ii W
wykonuje kilimy o charakterze ko- 

0 ] ścielnym, mieszkaino-dekoracyjnym 
na życzenie z herbami rodzinnymi 
z własnych lub nadesłanych wzorów.

Kompletne nakrycia  na posadzki 
według żądanych rozmiarów.

4a życzenie Szan. P. T. Publiczno­
ści przyjmuje się stare kilimy do 
aprawy, gwarantując za dokładną 

robotę.

Niniejszem mam zaszczyt donieść 
Szanownej P. T. Publiczności, że dnia 
4. października 1909 roku

ifiuoriytem n o  urządzoną

A P T E K Ę
W KROŚNIE
przy placu 3. Maja, 

w kamienicy Wielm. Pana Ora Czajkowskiego.
Z poważaniem

Jan Mieszkowski.

Odpowiedzialny redaktor: Michał Lebiszczak. Z drukarni W. Lenika w Krośnie.


